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W powrocie z Sawdeoji Rewelacyjne wyznanie p. Charles9a Dewey9a 

Polska nie powinna jeszcze pożyczać zagranica 
Doradca tinan*owy opuszcza Polafcc, aby na czele wielkiej amerykańshiei insiyCacji 

rozpocząć wielka akcie w Polsce i na Bałkanach 

Deden z turystów amerykańskich, któ­
ry w powrocie z SowdepJI przybył do 

Warszawy. 

CZERWONI EMISARIUSZE 
Z GDANSM 

aresztowani przez pollcle 
w Tczewie 

TCZEW 15.5. — Teiwf. — 
Policja tutejsza aresztowała 
dwóch emisariuszy bolszewic­
kich z Gdańska Fischera i ScW-
mlanowslriego. w chwili gdy roz 
dzlelali między ludność ulotki ko 
munstyczne. Przy aresztowa­
nych znaleziono bogaty materjal 
obciążający. 

WYSOKIE ODZNACZENIE 
BELGIJSKIE 

n i piersiach 
min. Kwiatkowskiego 

m _,W«5ZAWA, 1.5*.. . 
.PoseTąelgiJskl .w warszawie 

p. irle* ' 3'Escaflle' doręczył 
min. Kwiatkowskiemu odznakę 
orderu Wielkiego Krzyża "Koro 
ny Belgijskiej. Równocześnie od 
znaczeni zostali p. Cz. Peche, 
szef sekretariatu ministra odzna 
ką komandorii Korony Belgij­
skiej 1 radca M. Piasecki — krzy 
żem oficerskim Korony Belgij­
skiej. 

— Rząd sowiecki zamierza wprowa­
dzić pięcioletni plan pracy na pola 
sztoki. Plan ten obejmie teatr, film, aro-
ryke Itp. 

— Na brazylijskim okręcie linio­
wym .Minas Oeraes" wybuchła ren-ol 
jtaikamanUtyczna. a zbuntowanych a-
tesztowano, 

BUKARESZT, 15.5 Charles 
Dewey, amerykański doradca 
przy Rządzie Polskim, bawiący 
niedawno w Bukareszcie jako 
gość rządu rumuńskiego, bral 
udział w licznych konferencjach 
z przedstawicielaTni rządu i prze­
mysłu. P. Dewey w towarzystwie 
ministra skarbu Madgearu, od­
wiedził stalownie w Resita oraz 
port w Constanzy. 

W dniu wczorajszym ukazała 
sle w rumuńskiej prasie rządowej 
sensacyjna wiadomość, 
te wizyta p. Dewey będzie miała 
daleko idący wpływ na przyszłe 
stosunki miedzy Stanami Zjedna 
czonymi a Rumunią, te p. De­
wey, którego stanowisko lako 
doradcy finansowego w Polsce 
wygasa na jesieni, niezwłocznie 
powród do Ameryki, gdzie sta­
nie na czele wielkiej instytucji 
bankowo « przemysłowej, która 

skieruje kapitały . amerykańskie 
do Rumunjl t Polski dla rozwinie 
da naturalnych zasobów tych 
krajów. 

P. Dewey oświadczył dzienni* 
kurzom rumuńskim, te jest szcze 

golnie zainteresowany- w rozbu­
dowie wschodniej Europy, w 
szczególności Rumunii l Polski l 
te jest zdania, te ani Rumunja, a-
ni Polska nie powinny obdajtdt 
sle potyczkami, te obydwa kra 

P. Prezydent Rzeczyposoolitei xu Zegrzu 

— Ambasador Filipowicz przedsta­
wił prezydentowi Hoorerowl polskiego 
rzeźbiarza Wilhelma Gllckenstelna. 

Tragedia 
Marii Orskie! 

WIEDEŃ, 155. Artystka Ma-
rja Orska, która po dłuższym po 
bycie. w sanatorjum wróciła wczo 
raj do.swego mieszkania, zatruła 
Blę weronalem. 

Dotychczas nie zdołano usta­
lić, czy Orska usiłowała popeł­
nić samobójstwo, czy też wzięła 
przez pomyłkę zbyt wielką daw­
kę weronalu. 

Wczoraj wieczorem przewte-
fclotiD Orską ponownie do szpita-
1%. 

— Urzędowa statystyka stwierdza 
stały wzrost imiertelnych wypadków 
w Londynie. W katastrofach komunika­
cyjnych w samej stolicy AntUI zginę­
li w pierwszych trzech miesiącach r. 
b. 320 osób 11.441 odniosło rany. komendantem Centrum wyszkolenia łączności mjr. Szymańskim 

. . urządzenia szkolne. (Do art na sir. 2-glel). 
zwiedza 

Śmierć albo zwycięstwo 
Natchniona poetka, przywódczyni ruchu 

wolnościowego 

Dziewka orleańska Indii 
prowadzi szeregi Hindusów na druty kolczaste 

-t>-J-

LONDYN 15.5. Gromadzący 
się pod Bombajem swaradiyśd 
mają w dniu dzisiejszym przy­
puścić generalny sztorm na rzą­
dowe składy soli w Dharasana. 

Atakiem kierować będzie oso­
biście poetka hinduska Sarofjni 
Naldu, która po aresztowaniu 
Abbas Tlabjl stanęła na czele ru 
cha wolnościowego. 

Naldu postanowiła prowadzić 
walkę pod hasłem ,:,Śmlerć, al­
bo zwycięstwo". 

Naldu uważana Jest przez Hln 
dusów za kobietę natchnioną, za 
Dziewicę Orleańską Indyj. 

Niedola polskich górników w Westfalii 
w. obradach międzynarodowego kongresu górniczego 

KRAKÓW 15.5. — Te!. wŁ —sów tych robotników. 
Delegat górników polskich Na międzynarodowym kongre­

sie górników delegat niemiecki 
Schwarz uskarżał sie na pozba­
wienie robotników niemieckich I 
polskich w zagłębiu lotaryńsko-
iwestfalskiem szeregu praw. Zrze 
szenle zawodowe robotnlków-e-
mlgrantów staje sle często przy­
czyną wymówienia pracy, a na­
wet wydalenia z państwa. 
' Delegat lugosłowlańskl uskar­
żaj się na upośledzenie pod 
względem socjalnym robotników 
jugosłowiańskich I Innych robot­
ników - emigrantów pracujących 
we Francji, Belgii i Holandii pro 
ponując utworzenie na terenie 
tych 3 państw, stałej komisji 
WOraby zajęta się obroną Inter-

wę Francji Mąjorczyk, reprezen­
tujący organizację górników pol­
skich, liczącą 18.000 osób, pole­
mizował z wywodami delegata 
Jugosłowiańskiego oraz nlemlec 
kiego, zarzucająceml złe trak­
towanie robotników emigrantów 
we Francji. 

IEINIA WĘDRÓWKA 
z Ameryki do Foropy 
NOW YJORK. 1415. W ciągu 

ostatnich 48 godzin odpłynęło z 
portu nowojorskiego 12 parow­
ców transatlantyckich, wiozą­
cych A4.000 osób do Europy, 

Oświadczyła ona, te ruszy w 
pierwszym szeregu na wolsko 
angielskie, strzegące składów. 

Władze angielskie wysłały dla 
zabezpieczenia składów;w Dha­
rasana wszystkie oddziały z Jo-
lapur. Policja wzniosła dookoła 
składów barykady 1 zasieki z 
drutu kolczastego. 

Operacje lotników angielskich 
w okolicach Peshawara trwają 
nadal. Dzikie szczepy górskie na 
padają na słabsze posterunki 

wojsk angielskich. 
W Yedaranyam aresztowano 

wczoraj za złamanie ustawy mo­
nopolowej zonę pewnego lekarza 
hinduskiego. Jest to pierwsza ko­
bieta aresztowana w. związku z 
ruchem gandhystów. 

Rada miejska w Kalkucie u-
chwaUła przeciw głosom rad­
nych mahometadsklch wyrazy 
hołdu dla Gandblego, nazwane­
go w rezolucji apostołem wolno­
ści. ~~~' • 

je powinny wyczekiwać szczęśli­
wej chwili i dopiero wtedy za­

ciągnąć potyczki 
przy najlepszych warunkach'. P. 
Dewey stwierdził również, że 
Polska może się obejść obecnie 
bez zagranicznego kapitału oraz 
że najgorsze dhi kryzysu przeml 
nęły. 
Jak sie dowiadujemy, p. Dewey 
zamierza w czerwcu wyjechać do 
Belgradu, coby świadczyło o 
tern, te i Jugosławia wejdzie w 

zakres planów p. Deweya. 
l 

Telefon Kanada-Anglia 

Szef elektrotechniki kanadyjskiej IfnJ) 
kolejowej „Canadian Natonal Raił* 
way" J. C. Burkholder zakłada na Jedi 
nym z wagonów kolejowych Instalacje 
elektryczną, umożliwiającą rozmowę te­
lefoniczną z pociągów kanadyjskich a 

Londynem. 
)-

Doniosła narada polityczna w Belwederze 
Premier Stawek I b. premier SwHalski 

u Marszałka Piłsudskiego 
r (WARSZAWA, 15.5. 

Belwederze odbyła się m 
w godzinach /południowych 
narada polityczna, w któ­
rej wzięli udział Marszalek Pił­
sudski, premjer Sławek oraz b. 
premjer Swltalski. 

W kołach politycznych kon­
ferencji tej przypisują doniosłe 

znaczenie. j 
Narada trwała przeszło godzi* 

nę a tematem Jej była. Jak InfoM 
nroją sprawa, stosunku rządu da 
Sejmu. 

Decyzje, jakie na tej naradzie 
zapadły, znajdą wyraz w najbtiż 
szych posunięciach politycznych 
rządu. Nowe pretensje nacjonalistów niemieckich 

przeciwko prawom Polski w Gdańsku 
BERLpN 15,5. — TeL wł,— 

Deutsche Tageszeltung", organ 
lairdbundu (organtzaefl jun-
krów luemteokfch), zamieścił 
peszę z Genewy, w której ujaw­
nia nową Intrygę nacjonalizmu 
niemieckiego przeciwko prawom 
Rzeczypospolitej w w. m. Gdań­
ska 

„Deutsche Tageszęitung" do­
nosi, że liczna, bawiąca w Gene­
wie pod przewodnictwem Sabina 

delegacja gdańska, rzekomo bę"-< 
dzie zabiegać o pomoc Ligi prze­
ciwko spolszczeniu kolei gdań­
skich. • / 

Nacjonaliści niemieccy w Gdafi 
sku, jak widać z wynurzeń cy­
towanego pisma, Już w końcu 
1929/ r. zabiegali u hr. Graviny 
o wyodrębnienie zarządu kolei 
gdańskich z sieci pomorskie] i 
stawiali róine .w. tej sprawie 
wnioski, 

nie dokumentów ratyfikacyJ-< 
nych, co nastąpić ma, o Ile moż­
ności jak najprędzej w Berlinie. 

Do umowy dołączono 7 not, 
wymienionych między obu rząi 
daml 

-i--t Prezudent Rzeczypospolitej xv Zegrzu 

Polsko-niemiecka omowa gospodarcza 
na stole Rady państw Rzeszy 

BERLIN 15.5. Minister spraw 
zagr. dr. Curtius przedłożył ra­
dzie państw Rzeszy projekt usta­
wy o polsko - niemieckiej umo­
wie gospodarczej, która wcho­
dzi w życie w 10 dni po wymla-

Pogrzeb Nansena w dniu święta norweskiego 
w rocznice nadania konstytucji 

OSLO 15.5. — Tel. wł. — Po­
grzeb zmarłego podróżnika bie­
gunowego Fridtjofa Nansena od­
będzie się w dniu święta narodo­
wego norweskiego, przypadają­
cego na dzień 17 maja. 

ku 1814 Norwegjl konstytucji, 
obchodzona w całym kraju uroi 
czyście. ,< «. 

Zwłoki Nansena będą przenie-i 
słone do krematorium, gdzie bę-, 
dą spalone, 

Jest to rocznica nadania w ro-

Sprawcy napadu na p. Deweya schwytani 
DO(tygodniowejobławie pod Bukaresztem 

zmarło dziecko. Krecu, bardzo BUKARESZT, 15.5. Aresz­
towano 4 sprawców napadu ra­
bunkowego na małżonkę posła 
posła polskiego p. Szembekową, 
oraz na p.p. Davilę l Deweya. 

Aresztowanie bandytów odbyło 
się w dramatycznych okoliczno­
ściach. 

Policja, otrzymała wiadomość, 
że przywódca bandy, która doko­
nała napadu, nazwiskiem KTecu, 
wielokrotnie karany bandyta, 
przybył w rjocy do Bukaresztu I 
ukrywa się na przedmieściu u 
swoich krewnych, u których 

przywiązany do dziecka, spędził 
całą noc w pokoju, w którym len 
żały zwłoki. 

Gdy nad ranem do domu wtar­
gnęła policja, Krecu nie stawiał 
żadnego oporu. Pozwolił się a-
resztować I wymienił nazwiska 
swych wspólników, którzy zostali 
również aresztowani. 

Z ukradzionych przedmiotów 
odnaleziono dotychczas tyfko 
część. Naszyjnika p. Szembeko-
wej nie zdołano narazie odzyskać. 

Starcie z bandytami w lasach raszyńskich 
Polkla zlikwidowała groźna bandę rabusiów 

WARSZAWA, 15.5. 
W Raszynie pod Warszawa 

iw czasie pweglądn Jiufca, wyą^enieweio. W. E. .ffia art, na j fc i*m), f> 

policja stoczyła krwawą walkę z 
bandą złodziejską, złożoną z 4 
mężczyzn I 2 kobiet. Banda ta u-
siłowafa dokonać włamania do 
składu mąki Hochmana. 

Na widok zaalarmowanej po­
licji, złodzieje rzucili się do u-

deczki, dając szereg strzałów re 
wolwerowych. 

Jeden z policjantów, post. 
Wielecki został raniony w 
brzuch. 

Złodzieje zdołali skryć się w 
pobliskich lasach, jednakże poli­
cjanci rozpoznali w złoczyńcach' 
notorycznych krymlnallstówj 
&«»]». Zapad? I Czekajsktoeo, 

• • • ^HBAl 
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PRZEMYSŁOWCY tODZCY i 
Hi NIN. IWWWOWflHMO 

" l i m Miditiww ? 
' .WARSZAWA', 155. 

'Mtourfef priwiyslu I haodfa 
«wło*owaM przyjął &&** 
jprzenyslowcdw łódzkich, złożona 
Ig p.p. BWermsna, Wierzbickiego 
j | Ókuwtbeeo. 
t Detegaefe przwiłozyla metnof-
ffał, wykazujący ciężką sytuacje w 
• przemyile tekstylnym w tgdzM 
•prosiła o przyjęcie z . pomaca. 
i prut przydzielenie kredytów , I 
tłzfafodzeoie ciężarów pocWko-
i/wych. Mta.Kw1a*owe*lprzy-

ł po ł fck ł t wspólnie z tanyml człon 

rmli 

K 
PMSKICHi. 

BNfiUlłfcl 
WARSZAWA, 155. 

' Do Belwedero zglusll się oneg-
iftal przedstawiciel kołonjł pol-
ZBkleJ w miejscowości Avion Pas 

d e l W we Francji, p. Włady­
sław Cmela, przywołać Mamai 
kawi Piłsudskiemu adres hołdo-

Lwnlezyw Imieniu tamtejszych 
.góndków, nauczycielstwa I dzle-

ficl szkolnych. -
* W nieobecności Marszalka p. 
{Cmela doręczy! adres paai Mar-
jszalkowc) Piłsudskiej. 

Pełny tidztei pracy 
na kolejach 

-Oświadczenie a l i . KOHna 
wobec koleiarnr 

WARSZAWA. 15.5. 
L~ Min KOhn przyjął onegdaj wy-
TBział wykonawczy Zjednoczenia 
:łcolejowców polskich z prezeiem 
int. Łopuszańskim na czele. 

%• Delegacja kolejowców przed-
-sUwifa szereg postulatów, doma 
reających ale natychmiastowego 
załatwienia, a m. In. konleczoose 

Mak najrychlejszego zlikwidowa­
n i a redukcji dni pracy^ na kołe-

V Mm. KOhn zapowiedział, ze w 
najbliższym czasie wyda zarzą­
dzenie. zmierzające do stopniowe 
CO przywrócenia pełnefo jygod-

i-giia pracy na kolejach. \ 
1 i . i • • V. 

— Z Managuy donoszą o nowych 
:'(wilktch v Nicaragua między powitań 
'fcaml I wciskami marynarki amerykan 

sklei. Powstaniem ma kierować znany 
' partyzant ten. Sandino. 20 ludzi zosta-
' lo zabitych, liczba rannych Jest wlel-
Ska. 

P. Prezydent Ritciypospollttj w Centrum wyszkolenia w Zearni 
Słażba łączności Jest serwem 

wojaka. Ona to chwyta rozkaz aa 
daoy przez mózg armjl. przekasaje 
go oddziałom, dociera wszędzie, * 
ruchamla kolonmy. dywizje, peou 
bataljony. szwadrony- ona to decr 
doje o powodzeniu bitew, ba na­
wet wojen. „ . . . 

Nic wi»c dziwnego, H na służbę 
Ucznoścl zwrócone ta ^ 

oczy catel zwierzchności £ , 
wojskowej, 

£e fnteresaje de tria bardzo Bajwył 
szy zwierzchnfc wojak polskich — 
pan Prezydent Rzeczypospolitej. 

Onegdaj właśnie pan Prezydent 
Rzeczypospolitej zwiedził centrum 
wyszkolenia wojsk łączności w 
Zgierzu, pod Warszawa, gdzie mie­
ści sle 

szkoła podchorążych wojsk 
łączności 

. Wielki obóz wojskowy godnie 
przygotował się na przyjazd Do-
stpjnego Gościa. Wszystkie domy 
przybrano zielenią 1 flagami, wznic 
siono klika bram powitalnych. 
Nad przygotowaniami czuwali o-
sobiście. sprężysty dowódca garni 
zona Zegrze ppufk. Wróblewski i 
komendant centrum wyszkolenia 
łączności mjr. Hegner - Szymań­
ski. 

Na pół godziny przed przyby­
ciem p. Prezydenta Rzeczypospoli­
tej, nadjechali do Zegrza wicemtni 
ster spraw wojskowych gen. Fa-
brycy i dowódca O. K. Nr. 1 gen. 
WróblewskL 

P. Prezydent Rzeczypospolitej 
witany hymnem narodowym nadje 
chał o godz. 10.45 przed front kom­
panii honorowe], skąd 

po odebraniu raportu 

wyruszył ha plac cwfczetŁ gdzie 
przyjął defiladę Szkoły podchorą­
żych rez. wojsk, łączności, kompa­
ni Jnslełów (obsługa wojsk, apara­
tów Ulegraflczn.) oddzlałn k a m » 
slstek s przysposobienia wojskowe­
go kobiet oraz jednej kompanii Szko 

ły podchorążych rezerwy piechoty 
s Zambrowa. ' 

PD defiladzie P. Prezydent uda! 
sio do Kasyna oficerskiego aa 
odczyt komendanta f iasi— W f 

chowanie lęnseneri 
mjr. Hegner - Szymańskiego, 

i>ti-

Pomorze skarbnico wykopalisk 
Nowe cenne odkrycia archeologiczne 

w powiecie tucholskim 
BYDOOSZCZ. 15.5. W powie­

cie tucholskim dokonano szeregu 
cennych odkryć archeologicz­
nych- - L j 

W miejscowości Kkwrfa natra­
fiono na prób rjreedhlstorłczny z 
wczesnej epoki kamiennej. W ma 
ją«ku ftalewnlcze odkopano grób 

z epoki żefcraie? z klDcoina, do­
brze zachowaneml urnami Wę 
wsi Shspy odkopano 6 grobów 
systemu skrzynkowego z epoki 
kamiennej z urnami, graottowe-
mi żarnami ftp. 

O wykopaliskach tyc i zawia-
dotniono władze. 

Po drodze witała P. Prezydaita 
tadnośc miejscowa, a óalecJ) V 
szkółki miejscowej, sarsedy dro­
gę przez która szedł P. Prezydent, 
gałązkami świeżego bza. 

Po odesycłe P. Prezydent awie» 
dził urządzenia centrom 1 przypa­
trywał sle sprawnym ćwiczeniom 
oddziałów 

nikt aparatoznawstwa I Ł 
Szczególnie Interesująco wypadł 

pokaz montaże staejł polowej, po­
kaz nadawania depesz na apara­
tach tiuffaesa czy i sw. .gra na 
juzie" oraz niezwykle szybko I do­
kładnie przeprowadzona budowa 
polowych HnU telefonicznych 1 te­
legraficznych. 

P. Prezydent wyiazłwizy swój 
podziw dla sprawności srałby fav 
noścl, po odprawie s dowódca 
oddziałów łączności, powrócił do 
Warszawy o 3 po poł. 

W-

Zakońaenie prac Rady Ligi 
Rząd polaki czeka na skałki polityki Schielego 

Zamiast porozumienia napięcie francusko-włoskie 

Wieści 
gospodarcze 

Niewidocznie niemal dla oEsł 
wkradły tlą na tusz rynek w roku 
ttbiectnn niemieckie cukierki i ccd 
kaładki oczywiście najpodkiszego! 
gatunku i zdobyły bardzo pował* 
aa pozycje w naszym imporcie, i ! 

Pnrjrwos do Polski, drogą mor­
ską przez Odaósk, nleorieekierł 
przetworów cukrowych wyniósł w[ 
iSOs z. l i sasljosów kUoaTamówt 
kiedy w r. 1928 tyko 33.700 kflegr* 

Ptewss* kwałtał b, roku wyka-
zoie w dalszym cbrgu niepeke jącjj -sa«" 
w e t a j r sjos 
Praeołwsea aa 
do, tytko, osesw 
I ta wialnie * w i łstrjta nie produktu i 

Sprawa wi 
wei akcji i se stromy i 
kierunku obniżenia cen I ze i 
rzarfu, o llę ochrona celna jest i 

ł 

V 

BBERLIN, 15. 5. Wobec wy­
czerpania tematu sesja Rady LI 
gi zakończy sio Juz w dnia dzi­
siejszym, zamiast, Jak planowa­
no, w piątek. 

Szereg zasadniczych sprawoz 
dań, jak komitetu bezpieczeń­
stwa, komitetu przystosowania 
paktu Ligi do paktu Kelloga 1 kos 
y 

0 zamordowanie Czarnej Mtftkl 
Smutw protts pclskith robotników stuaowyth 

w HiemtztHh 
BERLIN 15^. — Tel. wł . — 

W Neustrelltz, glośnem z powo 
du procesów, związanych ze 
sprawą Jakubowskiego, rozpocz 
nie sle w najbliższy poniedzia­
łek rozprawa sądowa, której 
smutnymi bohaterami będą, nie­
stety, polscy robotnicy, sezono­
wi, Zygmunt Rogala, Bogusław 
Kawecki I Jan Kwablsz, oskar­
żeni o morderstwo robotnicy, 
znanej tylko pod przewiskiem 
„Czarna Mańka". 

Należała ona do bandy, która 
przed 7-miu laty w dnłu 2 listo­
pada 1923 r. w miejscowości 
Stavenhagen dokonała napadu 
rabunkowego na zegarmistrza 
Brtlnlnga, którego zastrzelono, 
żonę zaś jego zraniono. 

Jako podejrzany o udział w 
morderstwie, skazany został na 
rok ciężkiego wlezienia polski 
robotnik sezonowy Boguskl Sta 

nlsław, Herszl bandy, mającej 
na sumieniu około 50 włamań. 

„Czarna Malika" w Jakiś czas 
potem zniknęła, a głowo Jej, od­
cięta od tułowia 1 zawiniętą w 
zielony płaszcz, znaleziono w 
gąszczach lasu, na ślady zaś 
reszty ciała nie natrafiono. 

Okazało się, że kobietę tę wi­
dziano ostatni raz w towarzy­
stwie Rogali I Kaweckiego, z któ 
ryml szła z wizytą do Kwabl-
sza. Ponieważ powszechnie w y 
rażano obawę, że „Czarna Mań­
ka", nałogowa pijaczka, „wsy­
pie wszystkich, gdy się upije,— 
padło podejrzenie na tych robot­
ników, że to oni pozbawili Ją ży­
cia. 

Na proces wezwano 112 śwlad 
ków, wyłącznie polskich robot­
ników sezonowych. Rozprawa 
potrwa do' Zielonych Światek. 

Zachwyt przewódcy górników angielskich 
Saliny w Wieliczce - lo ósmy cud świata -

mówi p. Cook ^ KRAKÓW, '15.5. Bawiący na 
Międzynarodowym' Kongresie ro­
botników górniczych w Krakowie 

'^przewódea angielskich górników, 
Cook oświadczył w wywiadzie 

• gKC: 
\S — Kraków zrobił na rrmie nle-
fiapomnlane wrażenie. Rozczuliło 
•mnie przyjęcie, jakiego doznaliśmy 
tutaj. . • 

ji Mówiąc o Wieliczce p. Cook za-
tnaczył: 

L' — Jesteśmy wprost zachwyceni. 
• Podobnych kopalń w molem ł y d a 

nie widziałem 
i \ spokojnie mogę powiedzieć, że sa 
Silny w Wieliczce to 8-my cud świa-
?fa. Gdyby się tak dziś wyliczało 
Jj.cudy świata", jak w starożytności, 
. to nie motołaby zapomnieć o kopal 
'li i w Wieliczce I należałoby Ją po­
dstawić na pierwszem miejscu. 
K Co do kongresu górniczego p. 
tJCook zaznaczył: 
j — Kongres w Krakowie uwa­
żam za najważniejszy kongres gór 
iiików — a to z dwu powodów: 
Odbywa^ się on w czasie wielkiej 

- depresji i .kryzysu gospodarczego, 
a położenie' ekonomiczne Europy 

Dziś: 
Jutro 

WHISZUJEMY 
Janowi. 

• Paschalisowi, 

MDJO WARSZAWSKIE 
./WARSZAWA. (Dłuiotó fali M l l J 
ŁtrJ. 

Oodz. 11.30: Przegląd wazy. Godz. 
.1158: Sygnał czasu, a 15: Komunika­
nty. O. 15.20: „Przegląd wydawnictw 
periodycznych" — oci6wl pruł. Henryk 

1 Mościcki. O. 15.45: Kącik krotkolalo-
wy. G. 16.15: Muzyka z płyt gratnoio-
nowych. tt 17.15: „O lebileh przygo­
dach łowleotach" — p. J. Ejsmond. G. 
18.45: Rozmaitości. O. 19.10: Olelda 
rolnicza. 0 . 19J5: Płyty giamofonor 
we. (i. 19.35: Prasowy dziennik radio­
wy. a 19.58: Sygnał czasu. Godz. 20: 
Program na dzień następny. O. 20.05: 
Pogadanka muzyczna —. n. K Slrrmien 
ger. O. 20.15: Koncert symfoniczny z 
filharmonii warszawskiej. Po koncer-
eia komunikaty, oraz rttt&nsmrsit ze 
stacyj zagranicznych, % 

szczególnie dale sie odczuć w gór­
nictwie; po drugie obraduje w Pol­
sce, a 
Polska miedzy Atiglją a Niemcami 
zajmuje wybitne miejsce w produk 
cjl węgla I z natury rzeczy styka 
sie z nimi na rynkach zbytu. 

W tych ciężkich czasach gospo 
darczych, które obecnie przeżywa 
my uważamy 

za Jedyne wyjście 
stworzenie pokoju gospodarczego. 
Sytuacja może uledz polepszeniu 

tylko wtedy jeżeli w miejsce kon­
kurencji nastąpi współpraca. 

„Nie konkurencja tylko współ­
praca", 

oto hasła przewodnie kongresu., 
s łyszel iśmy je w e wszystkich prze 
mówieniach. Nie myślę, byśmy mo 
gil dokonać dzieła pokoju gospo­
darczego w górnictwie, ale za każ 
dym razem obrady nasze mogą po 
sunąć naprzód idee porozumienia 
węglowego, nad którem będą sle 
toczyły obrady w Oenewie. 

• * " • : -

Eskadra stalowych ptaków z za oceanu 
z wizyta « stolicy Polski 

lek" 2^Bobowy.' WARSZAWA, 15.5. 
W nadchodzący wtorek. 20 b". 

m„ przybywa do Warszawy es­
kadra amerykańskich, lotników 
cywilnych pod dowództwem 
mjr. Malwina Halfa, 

Eskadra składa sie z '4 samo­
lotów. Największy samolot to 
maszyna 16-osobowa transpor­
towa. najmniejszy — to «WTÓbe-

W labiryncie zbrodni 
anarle 

monjorstwo w Raciborzu 
OPOLE 15.5. — Teł. v i . — 

W Raciborzu parraje ogromna 
konsiternacja. Mimo zapewnień 
.policji, Iż aresztowany onegdaj 
Leopold Pau&ner Jest właśnie po-
szuklwanym zbrodniarzem, któ­
ry zasztyletował 3 osoby w Raci­
borzu oraz, że Jest on Identyczny 
z upiorem Dusseldorfu, znalezio­
no dziś rano w przydrożnym ro 
wie zwłoki mieszkańca wsi Sfrzy 
bnlki Adolfa Sedlaczka, przykry­
te warstwą siana. 

Obok zwłok znajdowały sle ta­
czki, tui których prawdopodobnie 
przywieziono trupa. Policja kry-
mmakia łączy to ostatnie morder 
atwo z trzema poprzedniemi, 

Są to samoloty wodkikcjl fir­
my Ourtiss Wrwrht, której pre­
zesem byt do niedawna rtowo-
młanowany ambasador Stanów 
Zjednoczonych w .Warszawie, p. 
John Wlllys. 

Wśród lotników amerykań­
skich. przybywających do War­
szawy. znajduje sle as lotnictwa 
amerykańsWego, zdobywca wie 
lu rekordów, p. Jlimny DoIItfle. 

Lotnicy amerykańscy dokona­
ją szeregu lotów pokazowych. 

ferencji rozejmu celnego rada 
przyjęła bez dyskusji. Omówie­
niem tych wszystkich proble­
mów zajmie sie wrześniowe 
Zgromadzenie Ligi. 

Punka ciężkości obrad obec­
nej sesji Rady leża! nie w pośle 
dzeniach, 
tocz.w prywatnych rozmowach 
poszczególnych ministrów, w 
których Jedno z korzyścią zosta 
lo wyjaśnione: 

Jeżeli minister Zaleski zrezy­
gnował z poruszenia przy stole 
Rady sprawy niemieckich pod­
wyżek celnych, lecz kwestie te 
poruszył w rozmowie z Curthi-
sem, wskazuje to, zdaniem Nlem 
ców, na to. Iż rząd polski zamle 
rza odczekać skutków tego kro 
ku niemieckiego na handel pol­
ski. 

Memoriał Brlanda w sprawie 
europejskiego związku państw, 

• . i : 

doręczony będzie zalaferesowa 
nym rządom dopiero w sobotę, 
a to na skutek zupełnego niepo> 
wodzenia rokowań franensko-
włosklch 1 Istniejącego z tego 
względu napięcia stosunków. 

Obie strony doszły do prze­
konania, że obecnie należy za­
przestać roZmów aż do czasu. 
zwołania Zgromadzenia Ligi we 
wrześniu. W międzyczasie to­
czyć się maja bezpośrednie ro­
kowania miedzy Rzymem I Pa­
ryżem, przy ewentualnym współ 
udziale Londynu. 

Koła pomłormowane twier­
dza, że po dyplomatycznem 
przygotowaniu będzie można 
przystąpić we wrześniu do omó­
wienia nietylko spraw technicz­
no morskich, lecz całokształtu 
problemów...Interesujących oba 
państwa. 

Kondoiencie P. Prawienia i Marszałka 
Piłsudskiego 

pa zgo.it kf. biskupa dr. UsfedrJepo 

etoacai 

M 
i 

I » * 

W 
handlowy dał 
susttdrmpo 
29331000. 

riMMiłliijiTjCautj 

apiła daksza snl p n y m n i 
t o o p o k a * * s a m ę l 5 i p ó t m f t > < 
na złotych (o 1 4 mM}. fce). I 

Najważniejsze zrruaoy w trnry* 
wozie zjcbodta. w artykótecrJ 
spożywczych CprzywóA śledzi 
zmniejszy! się o 10 milj. zL, at 
sEmafcu o 3.7 młij. zł.), laawoaów 
sztucznych (o 4 9 nuli. zł.—głów­
nie saletry cbfltjafcle]), masaya 1 
aparatów (o 4JS mUJ. zł.), o m * 
surowców włókienniczych (© 2.4 
milj. zł. — głównie Juta). | 

Zwiększył się natomiast prty» 
wóz ryżo (o 3 6 mflj. zł.) — w t e m 
reeksport), skór i futer (o 3.4 
mł!J. zł.), obuwia skóraaflego (et 
1.8 mlj . z ł j . oraz sarwchodów' 
(o 12 miłj. zł.). 

WARSZAWA. 15J. 
Z powodu zgonu. ks. biskupa 

d-ra Arkadiusza Lisieckiego kan­
celaria cywilna p. Prezydenta 
Rzplltej wysłała na ręce p. woje­
wody śląskiego, Grażyńskiego de­
pesze treści następującej: 

Pan Prezydent Rzeczypospolite! po­
lecił prosić p. wojewodę O wyrażenie 
kondolencji kurii biskupiej z powodu 
śmierci ks. biskupa dr. Arkadiusza Li­
sieckiego. którego zalety umysłu 1 ser­
ca stawiały tak wysoko w działalności 
duszpasterskiej I państwowej, czyniąc 
z niego wysoki wzór kapłana • obywate 
la. 

Marszałek Piłsudski przesłał na 
ręce ks. prałata KacperUka, -gene­
ralnego wikariusza kurjl biskupiej 
w Katowicach, depesze treści nastę 
pującej: 

Oleboko przejęty wiadomością o 
śmierci ks. biskupa dr. Arkadiusza Li­
sieckiego. prawego I światłego orędow­
nika swego posłannictwa, śle kapitał* 
katedralnej słowa mego serdecznego za 
In I azczerego współczucia. Jozef Pllsud 
Skl. 

Depesze kondolencyjną wysłał 
również ba ręce kurjl biskupiej w 
Katowicach min. Prystor. 

-p.:>-

Zatarg o amerykańską latorośl winna 
Wrzenie w winnicach w Palatynacie 

•o-ty 

BERLIN 15.5. — Teł. wł. — 
Miasteczko Oermershelm w po­
łudniowym Palatynacie żyje od 
wczoraj w niebywałem podnie­
ceniu. 

Mimo, Iż rozwieszone na słu­
pach i murach miasta odezwy 
landratury ostrzegają przed de­
monstracjami, na wezwanie 
„związku plantatorów amery­
kańskiej latorośli" zgromadziło 
się na rynku około 3 tysięcy wła 
ścicieli okolicznych małych win­
nic, ażeby zaprotestować prze­
ciw rozporządzeniu rządu ba­
warskiego, zakazującego przy­
wozu 1 hodowania amerykań­
skiej latorośli winnej. 

Po wiecu chłopi utworzyli po 
chód, w którym nieśli czarne 
sztandary i czarne trasparenty. 
Zachowywali się oni tak wyzywa 
Jąco, że ludność, ogarnięta pani­
ką, zamykała pośpiesznie domy 1 
okiennice, a ateroryzowane wła­
dze miejscowe obiecały przywód 
com rewolty interwencję w Mo­
nachium. 

Amerykańska winna latorośl 
Jest uszlachetnionym mieszań­

cem, udającym się na każdej gle 
ble, lecz wobec łatwego przeno­
szenia zarazków niebezpiecz­
nym dla właścicieli innych win­
nic. Względy te skłoniły wła­
dze do wydania zakazu przy­
wozu tej latorośli. 

płokarsklaj 
Niemiecki Związek cechów ple* 

karskich organizuje w lecie r. b . 
wielką międzynarodową wysta­
wę piekarska, która odbędzie się1 

w KilonJI. 
Za pośrednictwem konsulatu 

polskiego w Hamburgu do udzia 
łu w wystawie zaproszony zo­
stał centralny Związek cechów: 
piekarskich w Polsce. I 

Związek projektuje zorganf- , 
zowanle polskiego działu na w y ­
stawie oraz urządzenie specjal­
nej wycieczki piekarzy polskich. 

Turcja znosi monopol 
cukru I nafty 

Rząd turecki postanowił znieść" : 
monopol cukru 1 monopol nafty. 
które — Jak się okazało — ani 
skarbowi państwa, ani szerokim 
warstwom konsumentów nie przy] 
noszą należytych korzyści. 

Ustawa, znosząca obydwa mo1 

nopole, wejdzie w życie dnia li 
czerwca r. b. 

Sądzi się powszechnie, że t 
chwilą zniesienia monopolów cu­
kru i nafty, artykuły te znaczni* 
potanieją 1 wzrośnie ich spoży­
cie w kraju. 

Powtane attache wojskowego Szwecji 
prioz of cerów sitabu g.ówneuo 

gen. Kwaśniewski, komendant 
miasta płk. Wieniawa - Długo­
szowski. szef gabinetu ministra 
spraw wojskowych ppłk. Beck* 
szefowie oddziałów 1 oficerowie 
sztabu głównego. 

WARSZAWA. 15.5. 
Szef sztabu Głównego gen. PI 

skór podejmował onegdaj atta­
che wojskowego Szwecji Millqvi 
st'a. 

Na przyjęciu tem obecni byli 
zastępca szefa sztabu głównego 

Zamkniecie dwu Związków zawodowych 
u toror I antyoańitwojwrj działalność 

Co wróża owiazdy na dzień 16 maja? 
• Josl lo ttzliA nler»m,ilnv 

Właściwie — to 
dopiero w godri-

-nacli poobiednich 
zaznaczać sit ba­
da gorsza wpływy 
kosmiczne. Ranek 
przynieść może 
spotęgowanie sie 

praktyetnotrt, obmyślania swych czy­
nów na przyszłość i ogólna, chat po­
prawy twil tytuaclt tyclowtj, połą­
czoną i chęcią zmian. 

Myśli o sprawach zawodowych, po­
ważna praca umysłowe, projekty Inte­
resów związanych z ziemią kopalnia­
mi. rolnictwem I iarbarttwtm — mo­
gą leszcze liczyć na pewne powodze­
nie Jednakie nie należy zapominać a 

tam, że Już koło cedź. 13-tej zazna­
czy alt gorsza passa, a w czasla tym 
nl« należy tlą tdraitai u twtml pro-
Uktami zwłaszcza w stosunkach z o-
sobaml wyzaj poatawloneml. 

Oodz. I S-ta przynosi prtykri pruty 
cla — nlnadowoltnlt. nłachtć, smutek, 
zawziętość — I w czaale tym nie może­
my liczyć na powodzenie naszych wy­
siłków życiowych. 

Wieczór pótnlajszy zapowiada sl« 
o todz. 22 
Jalcfeś nic 

niepomyślni* — 1 Jaszcze po 
mocą si« nam dać we znaki 
oczekiwani niepowodzenia, zawody, 
podrażnienia. 

Dziecko dtit urodzone — okaże I 

WARSZAWA, 15.5, 
Ostalni© wydarzyło się w War 

szaiwie b . wiele wypadków tero-
ru politycznego, stosowanego 
przez członków 1 bojowców róż­
nych związków zawodowych. Ce 
luja w tem zwłaszcza związki ko 
munrzujące, w których argumen­
tem dyskusyjnym 1 środkiem wy­
konawczym jest zazwyczaj rewol 
wer. 

Fakty feroru zastosowane zo­
stały m. In. ze strony Związku 
chemicznego, do którego należą 
strajkujący obecnie pracownicy 
fabryk wody sodowej, oraz ze 
strony Związku tragarzy, którzy 
mieszcząc się z robotnikami che­
micznymi w Jednym lokalu (Niska 
59), uważali za swój obowiązek 
.pomagać strajkującym". 

Wobec ujawnienia występnej 
dztałalhości tych związków, wła­
dze bezpieczeństwa postanowiły 
oba związki zamknąć. Dokonali 
tego wczoraj delegaci komlsarla-

W czasie rewizji znaleziono dó 
wody akcji antypaństwowej. Na 
terenie Związku aresztowano da 
wno poszukiwanego za s*9aowa-> 
nie teroru Icka Hebnana (Nowo­
lipie 55).  

G1EŁOA 
WARSZAWA. 1S.5. 

„Berlin 212,85. Odaisk 173.28. Londyn 
J3.34, N-Jort S.S0.9, Paryi 38, Praga 
26.43. Sztokholm 289J5, Szwajcaria 
172.46. Wiedeń 125.75, Włochy 4*778. 
Czerwoniec 12.35. 

Papiery lokacyjna 
Doląrówka 62.5, 4 pr. poi, niw. 111, 

8 pr. L Z. Z. doi. 90, 4 1 pół pr. L. Z. 
Z. 56.25, 4 pr. L. Z. Z. 46J5, « pr. obi. 
m. W. 61, 4 1 pół pr, L. Z. m. W. S9.7J, 
?«pr™V h m- y - P'~ « Pr. U Z. m. W- 7 V , . 8 . p r - . L - 2- Cwtochowy 63, 
8 pr. L. Z. Lublina 68.5, 

a Polski 173, B. Zachodni 75. B. 2w. 
Sp. Zar. 72.5, Elektr. Dabrow. 50. Cza-
stodce 33.5. Warsz. Cukier 37.5, W. 
ley 36, Łazy 4, Węgiel 52.5. Nobel 10. 
Cajialskl 50, Lilpop 29, toodTzliiow 

| il.5, Norblin 60, Ostrowieckie skłonność do oszczędności oraz zdolno [ tli rządu w asyście policji politycz Rud* 24 snt»rŁh^r?^, e?H S"1 
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http://zgo.it


p • M * 

pefilada w Zegrza przed p. Prezydentem 

pan Frrazydmt RMciypoipoIlteJ w Zegrzu odbiera defyad« oddziałów tacz-
a«U -tt-ojik. Obok pana Prezydenta H-gt wiceminister spraw wojsk -sen. 

Fabrycy, 

Dziesięć tysięcy robotników 
wymordowanych w Polsce 

na łamach sowieckiej „Krasno! Gazlety" 
muje się specjalnie Polski Efórą 
nazywa „kinwaiwą". 

Według; doniesień korespon­
dentów wJasnyrA" tego pfsnta w 
dniu 1-ym maja w Polsce „poi-
cja iwymoidowała: około 10 tysię­
cy róbotnitów", 

Paw* sowiecka ftf szeregu ar­
tykułów omawia wyraM prdpa-
Igandy komunistycznej t. zw. „ko 
n*łtemnu" w państwach zachod-
nJch. , i 

Reasumując wypadki pierwszo 
majowe „Krasnada Gazieta" zaj-

TOBE Wtntft W8Hv 
M M M p W M » - * a - ^ — • - ^ ^ ^ ^ ^ - ^ ^ ^ ^ • ^ • • • • l l ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ " 

„Inspektor wiezienmctwa" szaleje 
OWcrf wodt? lekarza i policjanta 

za zdemaskowanie symulacji 

Dziesięciolecie wołyńskiego .Jwłątka Ziemio*" 

ŁÓDŹ, 15.5 W areszcie po­
licyjnym "w Tomaszowie Mazo­
wieckim przebywa od pewnego, 
czasu niejaki Forster, aresztowa 
ny z polecenia prokuratury 
lwowskiej. 

Forster ma na sumieniu sze­
reg oszustw dokonywanych w 
Małopolsce wschodniej, przy-
czem podawał się za „Inspekto­
ra więziennictwa". 

Wczoraj aresztant w stanie sil 
nego zdenerwowania począł do 
magać się sprowadzenia lekarza 

następnie demolować urządze­
nie celi. Gdy przybył lekarz w 
towarzystwie policjanta, zakwa 
llfikował poczynania Forstera 
jako symulację. 

Oburzony z powodu zdemas­
kowania aresztant porwał sto­
jący w celi kubeł wody, oblał 
nią lekarza 1 policjanta, poczem 
znów począł burzyć urządzenie. 

Przybyli policjanci sprowa­
dzili go do komisariatu, gdzie się 
uspokoił.. 

— W fabryce Nobla w AvłsDana we 
Włoszech wyleciało w powietne 600 
kg. dynamitu. Dwaj robotnicy zzbieJJ, 
10 lest rannych. 

Czytajcie KINO 
wielobarwny tygodnik 
C M I I 90 groszy 

Na »Ueciu w pierwszym rzędzie: prezes sadu oKrełowem * Łucku , * ' ' * £ 
ks. biskup suiragan Walczyklewlcz. ks. btskup Swła**- *«lo*«« ' «*«•• 

Związku St Czackl I Janusz Radziwiłł. 

Schwytanie międzynarodowej pary fałszerzy w Warszawie 
po krociowych oszustwach na szkodę firm wiedeńskich 

WARSZAWA, 15.5. 
Warszawska policja śledcza are 

setewała ostatnio w stoHcy parę 
międzynarodowych oszustów, któ­
rzy dokonali szeregu znacznych na 
duzyć w Wiedniu 1- Budapeszcie. 

Prezydium policji wiedeńskiej na 
desłaio do władz śledczych drogą 
radiową prośbę 

o aresztowanie niejakie] Dony 
Mihalyl, 

zony kupca węgierskiego, urodzo­
nej dn. 12.1 1898 r„ która po doko­
naniu szeregu nadużyć zbiegła z 

Powódź w Alpach bawarskich i szwajcarskich 
Wezbrane rzeki, jeziora i potoki górskie 

niszczą zasiewy, mosty, koleje, szosy 
BJ3?LIN. 15. 5. Z Bawarii 1 

Szwarcwaldu nadchodzą alar­
mujące wiadomości o podnosze­
niu się stanu wód tamtejszych 1 
groźbie katastrofalnej powodzi. 

Wskutek trwających od kilku 
Hnl deszczów stan wody na Le­
chu, Ammer i Izerze podniósł się 
o kilka metrów. W niektórych 
miejscowościach 

. 1—(: 

woda załata domy do wysokości 
okien. 

W Monachium woda zalała 
bulwary nadbrzeżne. W Schon-
dorf mieszkańcy musieli opuścić, 
domy. Nad wodą sterczą jedy­
nie szczyty dachów. 
Ludność od 20 lat nie pamięta 

tak wysokiego stanu wody. 
Jezioro • Ammer zalało nad-

.) : 
Mahomełańska ofiara z jagnięcia 

brzezne wsi. W licznych miej­
scowościach zasiewy są zupeł­
nie zniszczone. Wskutek podmy 
cia torów w kilku miejscach mu 
siano przerwać komunikację. 

W Szwajcarjl w okolicy jezio 
ra Thuner przerwana została 
wszelka komunikacja wskutek 
zalania dróg. Małe potoki gór­
skie zamieniły się w dzikie, rwą 
ce rzeki, które wyrządzają wie 
le szkód. 

Na terenie Alp berneńskich za 
notowano kilka wielkich lawin 
skalnych. Woda w rzekach oraz 
w jeziorze Zurych I Bodeńskiem 
stale się podnosi. W dolinie Lu-
tschen wezbrane fale zniszczyły 
tor kołejowy, wobec czego ko­
munikacja odbywa się z przesia 
daniem. , 
Górny Ren wezbrał w ciągu dzi 

siejszej nocy o 5 metrów. 
W Szwarcwaldzie wystąpiły 

z brzegów potoki górskie i rze­
ki, zalewając wielkie przestrze­
nie. Mosty I gościńce są zalane. 
tory w licznych miejscach pod 
myte i zamulone. Szereg miej­
scowości jest odciętych od świa 
ta. 

Wiednia, prawdopodobnie do War­
szawy. 

Zawiadomiony o tem warszaw­
ski urząd śledczy ustali), że rze­
czywiście Ilona Mihalyi przybyła 
do Warszawy i stanęła 

w hotelu Europejskim. 
Rano jednak uregulowała rachu­

nek 1 wyprowadziła się, oświad­
czając iż wyjeżdża z powrotem do 
Wiednia. 

Ślad urwał się. 
Biuro adresowe oświadczyło na 

zapytanie policji. Iż ostatnio żadna 
cudzoziemka przybyła z Wiednia 
nie była meldowana. 

Mimo to urząd śledczy zarządził 
rewizję hotelów I pensjonatów I oto 
Jeden z patroli zastał poszukiwaną 
cudzoziemkę 

w pensjonacie „Goplana" 
przy ul. Mazowieckiej 1. 

Gdy policjanci wkroczyli do po­
koju zastali Ilonę Mihalyi siedzącą 
przy herbacie ze swym rozwtedzlo 
nym mężem Józefem, który ró­
wnież poszukiwany był przez poli­
cję wiedeńską 1 budapeszteńską za 
szereg oszustw I nadużyć. 

Ilona Mihalyl była 
przewodczynłą bandy oszustów 

I fałszerzy, 
która dokonywała oszustw handlo 
wych na szkodę wielkich firm. 

Ostatnio Ilona Mihalyl wyłudziła 
od 7 wielkich firm wiedeńskich, 
handlujących owocami towar war­
tości około 179 tysięcy szylingów, 
czyli 225 tys. zł. . 

Wzamian za niego wręczyła wła 
ściclelom firm fałszywe weksle 

z podrobloneml podpisami. 
Ilona Mihalyl już od dłuższego 

czasu nie żyła ze swoim mężem, 
z którym jednak utrzymywała kon­
takt I do spółki dokonywała 
oszustw i fałszerstw. 

Wspólnikiem lałszerskle] pary 
był jeszcze przyjaciel Ilony Miha­
lyl, Włoch Brunon Mazzarolli, syn 
wiedeńskiego kupca, właściciela 
przedsiębiorstwa hurtowego hand­
lu owocami południoweml. 

Mazzarolli nawet zamieszkał z 
Ilona Mihalyi w wiedeńskim hotelu 
„Beatrix", gdzie zameldował Ją ja­
ko swoją żonę. 

Józef Mihalyi stale przebywał w 

Budapeszcie dokąd, jego żona 1 
Mazzarolli wysyłali owoce nabyte 
na fałszywe weksle. 

Równocześnie Mihalyi wysyłał 
kupione w Budapeszcie 

na fałszywe weksle 
owoce pod adresem Mazzarolllego 
do Wiednia, gdzie oszuści spienię­
żali towar za gotówkę. 

Z powodu oszustw dokonanych 
przez bandę zachwianych zostało 
poważnie kilka poważnych firm wie 
deńskich, m. in. 

na progu ruiny 
stanęła firma owocarska „Mathias 
Jonke". — Na wiadomość o grożą 
cej ruinie żona właściciela sklepu 
Franciszka Jonko 1 jego brat Fran­
ciszek Jonko popełnili 

\ 

wspólnie samobójstwo wystrzałami 
z rewolwerów. ; 

Ilonę Mihalyi osadzono w treas* 
cle przy uL Dzielne] 26, zai mesą 
jej, Józefa w więzieniu śledczem 
przy ul. DanlłowlczowsWej 1l 

Przy aresztowanym Józefie Ml* 
halyl znaleziono w różnej wałucl« 
około 14 tysięcy złotych. Ilona Mt* 
halyl miała przy sobie tylko bjżu* 

Zawiadomione*. o aresztowania 
oszustów władze austriackie zwro* 
ciły się Już 

w drodze dyplomatyczne! 
o wydanie fałszerzy. 

Jak ustalono Mihałyrow* aa* 
mierzali również dokonać szeregu 
oszustw w Warszawie. 
:)-

Katastrofa samochodowa pod Warszawa 
Szofer urzędu ziemskiego zab ty 

rowie odnieśli lekkie Tany I p«H 
wrócili Innym samochodem da 
Warszawy. 

Zmarły tragicznie kierowca 
osierocił żonę I dwoje dzieci. 

Na szosie poznańskiej, w od­
ległości 43 kim. od Warszawy 
pod wsią Swięcisze pow. błoń­
skiego wydarzyła się onegdaj 
straszna katastrofa samochodo-

Samochód warszawskiego o-
kręgowego Urzędu ziemskiego, 
prowadzony przez kierowcę Pio­
tra Strawińskiego,- w którym Je 
chali do Józefowa w sprawach 
służbowych prezes urzędu p. 
Sztekel 1 referent Piątkowski. 
wskutek defektu w kierownicy 
całym pędem wjechał do rowu 

Siłą uderzenia kierowca został 
wyrzucony z siedzenia I uderzył 
głową o kamień z taką silą. że 
zginął na miejscu. Oba] pasaźe-

,. 

-<:-:>-

MsYwi cyganie podpalaczami 

v dniu Święta Bajrairtu. 

Wieś Oleśnica w zgliszczach 
KIELCE 15.5. — Teł. wł. — 

We wsi Oleśnica powiatu stop-
nickiego wybuchł onegdaj pożar, 
podłożony przez przejeżdżającą 
bandę Cyganów z zemsty za po­
bicie jednego z jej członków, 

Jest to już drugi pożar, wznie­

cony przez Cyganów tej wsi, 
którzy przed tygodniem podło­
żyli ogień również z zemsty 
pod jedną z chałup, w wyniku 
czego spłonęło 11 budynków. 
Łączne szkody wynoszą około 
100 tys. złotych, (i). 

BUENOS AIRES. 15.5. Ogrtnl 
ne ulewy w prowincji Enttfl 
Rios zalały ogromne przestpae-
nie i wyrządziły olbrzymie s?ko« 
dy. 

Miasto Concordia Jest zupełniej 
odcięte od reszty kraju. Mlese* 
kańcy musieli opuścić wiele do* 
mów, które są zagrożone. 

W licznych miejscach dworca" 
kolejowe są zburzone, połączenia: 
telegraficzne przerwane. 
:> 

Bicie serca na płytach gramofonu 

k^^B i 9. w 
f 

fin-aŻ M I I \ 

i r\t Ji 
T, 

utrwaUU dwa] lekarze berlińscy Dr. Ryszkiewiez (na prawo) I dr. Scnoifea 
(na lewo). •" 
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AŁPA 
P O W I E Ś Ć 

Nagle Frania poczerwieniała 
mocno. Wyciągnąwszy w jego 
stronę swa okropną głowę zawo 
iala z przestrachem: 

— JaJrto do Brazylii? A Ja? 
Chyba . mnie przedtem poślu­
bisz? 

— Przemówiła, jak Boga ko­
łduni. przemówiła! — zawołał 
iv tej chwili Kodo z przesadnym 
Bacbwytem. — Przeczuwałem, że 
•rtówi ludzkim głosem. 

— Z panią, z panią, —'rzekł 
pospiesznie dr. Fromberg. — Za 
kilka dni, czy za kilka miesięcy, 
tó wszystko jedno. Tak się mówi. 

— Facon de parter, — wtrącił 
Łarjuln ze śmiechem. 

— Jak-że by mógł panią opu-
eclć? — dodał Komandorski z 
oburzeniem. — On panią kocha, 
lak warjat. Sam ml to mówił. 

*-* Prezes gwarantuje, ra do­

rzucił Kocio, napełniając jel kie­
liszek koniakiem. — Przede-
wszystklem jednak pijmy 1 słu­
chajmy-

— Ahal — krzyknął nagle Dor 
nlłowlcz. Jakby sobie nareszcie 
przypomniał to. o co mu chodzi­
ło. — Panna Frania otrzyma 100 
złotych. 

— To Już mówiłeś, — zawołał 
Laquln z pewnem zdziwieniem. 

— Tak, tak, o tem już mówi­
łem, — potwierdził. — Ale nie 
powiedziałem jeszcze tego, że 
was przepraszam za pewien za­
wód. 

— Zebek, przestań, — zawoła­
ła nagie Frania, widocznie nabie 
rając odwagi pod działaniem al­
koholu. — Za co Ich przepra­
szasz? Jak się Im nie podobamy, 
to chodźmy do domu I 

l AJŁ Fromberaowi widocznie za 

leżało na tem. aby Dornłłowlcz 
rozwinął swój „speech", jak na­
zywał każde swoje przemówie­
nie. Spojrzał więc na nią trochę 
złym okiem, a Komandorski dla 
zachęcenia jej do wypicia pełne­
go kieliszka I przypodobania -się 
doktorowi, którego bardzo lubił, 
stuknął swoim kieliszkiem o jej, 
mówiąc wesoło. 

— NO, pijmy, siostro. Przecież 
jesteśmy w bractwie. 

— Pijmy I — podchwycił Ko­
cio. Idąc za Jego przykładem. — 
Laquln. próżmijesz. Jeszcze Jed­
ną sardynkę, panno Franlu> 

— Więc cóż dalej? przerwał 
tę rozmowę kategorycznie dr. 
Fromberg. — Zaczął pan tak cie­
kawie. panie Dorniłowicz, że nie 
chcemy być pozbawieni dalsze­
go ciągu. 

— Otóż przepraszam panów. 
nie za to, że zapowiedziana zaba­
wa nie Jest tak wesoła. Jakby się 
tego można było' spodziewać, ale 
za to, że... sprawię wam wszyst­
kim wielki zawód, drodzy przy­
jaciele. Nie zastrzelę się, nie pój­
dę do więzienia za zamordowa­
nie pewnego durnia, ani nie zam­
kną mnie w sanatorium. Ale wy­

jadę daleko w świat otwarty 
szeroki. Do Parany albo Rio 
Grandę. Położę się twarzą ku nie­
bu i będę patrzył w gwiazdy. 
Szczęśliwy, że jestem nareszcie 
sam zgubiony w przestrzeni nie­
ograniczonej. 'Leżąc nad brze­
giem morza, wpatrując się w 
nieustające dreszcze fal. będę 
wiedział, że dzieli mnie ocean od 
tego życia tutaj i od tych ludzi-
Ohyda! zakończył ze wstrętem, 
wyrzucając z gardła Jak zwykle 
przy tem słowie trzykrotnie 
wzmocnione h. 

— Więc kim Jesteśmy? — za­
gadnął go nagle Laquin. 

— Ludźmi upadłymi I 
— Dlaczego zaraz upadłymi? 

— zawołał Kocio, protestując dla 
wywołania dyskusji. Uważał, że 
Dorniłowicz już Jest gotów, gdyż 
miał Istotnie słabszą głowę, niż 
oni wszyscy I upijał się zawsze 
pierwszy: wtedy mówił najdow-
clpnlejsze kawały. 

— Dlatego, że wszyscy kidzie 
są ludźmi upadłymi, — odparł 
Dorniłowicz w zamyśleniu. 

— Z wyjątkiem, naturalnie. 
pana, — wirąclł żartobliwie ór. 
Frotnbeoe. 

j _ 

— I panny Frani, — dodał Ko­
mandorski. — I słusznie! Narze­
czeni powinni się zawsze popie­
rać-

Laquln parsknął śmiechem 1 
znów zanotował coś w swojej 
małej książeczce, z którą się nie 
rozstawał. 

Dziewczyna skrzywiła łwarz 
lak do płaczu. Nic z tego nie ro­
zumiała. Wiedziała tylko, że Ze­
bek się upił 1 że się z niego śmie­
ją. Powtarzała też uporczywie 
oo kitka chwil swoje głupkowate: 
„Zebek, przestań" co zwłaszcza 
Kocia wprowadziło w doskonały 
humor. Przedrzeźniał Ja za każ­
dym razem, mówiąc jak ona: 
„Zebek przestań) Zebek prze­
stań", dopóki Komandorski znu­
dzony tą paplaniną, nie wysłał 
go do wszystkich djabłów. Je­
den Fromberg, który prawie nic 
nie pił, w elegijnym nastroju 
Dornlłowicza wyczuwał jakiś 
straszliwy bunt, który w każdej 
chwili mógł się zmienić w kata­
strofę. Ciekawiła go niezmiernie 
definicja człowieka upadłego, o 
którym zaczął mówić. — Czło­
wiek upadły? — mysHał zarnrry-

.ł£Owany..Jji coś nowegol P " ^ 

test przeciw cywilizacji, czy cel 
z Ewangelii? Jak on to wytlurmi 
czy? 

Nie czekał długo na odpowiedzi 
gdyż Dorniłowicz wypiwszy wła 
śnie kieliszek koniaku, rzekł:- \, 

— Człowiek upadły, — to oea» 
— Kto? — zapytał Fromberg] 
— Pewna bardzo wytworna ; I 

bardzo elegancka dama, z któraj 
rozmawiałem kilka dal temu pol 
raz ostatni. 

Wszyscy domyślili się <j"d raza 
że mówi o pani StradiłowskleJ 
Znali dobrze łączący Ich od tyla 
lat stosunek I przyczaili się w 
milczeniu. Laquln nawet kiwnął 
porozumiewawczo głową, aftj 
nlestosownem pytaniem, nie spił 
szyć nastroju do zwierzeń- rrał 
nla zabierała się do powiedzenia 
czegoś, ale jej nie dali mówfć za« 
gadując byle czem. Słuchali, ca 
powie, uflfWiwszy w twarzy Dor* 
niłowicza bystry niecierpliwi*; 
wzrok ludzi, oczekujących cieka­
wych nowinek. Pachniało sensa­
cją. Był pijany, a po pijanemu 
mówił wszystko 1 Jeszcze szcze­
rzej (.orwarcjej, niż po trzeźw* 
mjŁ r 
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DZIŁCI POLSKIE, Z NIŁMIEC 
W lipcu i sierpniu kilkana­

ście tysięcy dzieci naszych Ro­
daków z Warmii, Mazurów, 
Śląsk* Opolskiego oraz Roda­
ków śsUzych zamieszkałych w 
Niemczech przyjedzie do Ma­
cierzy. • 

Dzieci te poewolą nam .na­
wiązać kontakt serdeczny z 
dwumilionową rzeszą zmuszoną 
żyć pod knutem pruskim. Za 
pośrednictwem tych dzieci mu­
simy rozbudzić w kraju zainte­
resowanie losem naszych Ro­
daków, zamieszkałych na zie­
miach niewyzwolonyoh oraz e-
migrantów- w Niemczech. 

Za pośrednictwem tych dzie­
ci musimy wzmocnić w naszych 
Rodakach z za kordonu świa­
domość polską, łączność ich z 
macierzą oraz pobudzić ich, by 
byli godnymi pionierami kultu­
ry Polskiej zagranicami Pań­
stwa. 

I dlatego Związek Obrony 
Kresów Zachodnich" i Towa­
rzystwo Op. Społecznej „Przy­
stań" na terenie Województwa 
Białostockiego organizują ko­
lonie letnie dla dzieci polskich 
z ziem niewyzwolonyeh (War­
mii, Śląska Opolskiego i Prus 
Wschodnich) oraz z Niemiec. 

Dzieci te przebywać będą 
razem z naszemi dziećmi, będą 
od dzieci naszych czerpały du­
cha polskiego, będą oddychały 
atmosferą wolności, a wróciw­
szy tam do siebie dodadzą o-

tuchy i sił do wytrwania sko­
łatanym naszym Rodakom. 

Koszta tej akcji są bardzo 
wielkie. Niewątpliwie społe­
czeństwo zdając sobie sprawę 
z działalności akcji kolonii dla 
dzieci Polskich z Niemiec, z 
wielkiego znaczenia opieki nad 
dziećmi miejscowemi, z olbrzy­
miej korzyści, jaką ma przeby­
wanie wspólne pod łachowem 
kierownictwem—dzieci z Nie­

miec z dziećmi miejscowemi — 
niewątpliwie całe społeczeństwo 
przyczyni się poważnie i wspo­
może obie organizacje. Rozmiar 
akcji zależy od rozmiaru ofiar­
ności. 

Ofiary na akcję kolonijną 
składać można do Banku Go­
spodarstwa Krajowego w Bia­
łymstoku na rachunek T-wa 
Opieki Społ. „Przystań" lub 
Związku Obrony Kresów Za­

chodnich B wyraźnem zazna­
czeniem przeznaczenia ofiary 
oraz w administracji pism miej­
scowych; nadto oddziały T-wa 
Opieki Społ. „Przystań" i Koła 
Związku Obrony Kresów Za­
chodnich we wszystkich powia­
tach przyjmują dary w naturze 
jak zboże, mąkę słoninę ew. 
deklaracje na dostarczanie pro­
duktów spożywczych w lipcu 
i sierpniu. 

Złe przeczucia ojca 
sprawdziły śią 

„Dziennik" w dniu 10 bm. w 
wzmiance p. t. „Tragedia epi­
leptyka" podał, iż Michał Pa­
sy nczuk (Topolowa Nr. 10) za­
meldował policji, że dnia 3-go 
maja 16-letni syn jejjo Jan, cho­
ry na epilepsję, wyszedł z do­
mu i dotychczas nie powrócił. 
Zrozpaczony ojciec obawia się, 
że syn popełnił samobójstwo, po­
nieważ często o tem wspominał. 

„TYDZIEŃ DZIECKA" 
Jak wiadomo w. dniach od 

26 do 31 maja odbędzie się 
„Tydzień Dziecka". Gejem „Ty­
godnia Dziecka" jest zdłnicjowa-
nie w społeczeństwie wydat­
niejszego wysiłku na rzecz o-
pieki nad dzieckiem. W tygod­
niu tym, wszyscy powinni zwró­
cić swe oczy na niedolę sierot, 
dzieci biednych, opuszczonych 
—wszyscy powinni zrozumieć 
ważność wzniosłej akcji, której 
dewizą: „Dziecko to bogactwo 
naszej Najjaśniejszej Rzeczy­
pospolitej". 

25/V. O godz. 10-ej Nabożeń­
stwo w Świątyniach wszystkich 
wyznań, okolicznościowe prze­
mówienia. 

Po Nabożeństwie — Poranki 
w szkołach. 

26'V. Wycieczka szkół pow­
szechnych publicznych i pry-

25-cio lecie kapłaństwa 
Ks. Kanonika Adama Abramowicza 

W d. 2-go lipca br. przypada 
uroczystość 25-cio lecia kap­
łaństwa niestrudzonego budow­
niczego Kościoła-Pamnika Świę­
tego Rocha, Ks. Kanonika Ada­
ma Abramowicza. 

Pragnąc przyczynić się do 
uczczenia szanownego jubilata 

i upamiętnienia tej rocznicy 
grono parafjan św. Rocha zwo­
łuje na sobotę dnia 17 b. m. na 
godzinę 18-stą zebranie organi­
zacyjne do sali parafjanej Św. 
Rocha (Dąbrowskiego 1) celem 
wyłonienia komitetu obywa­
telskiego. 

P R Z E D S A D E M 
Dziś w Sądzie Okręgowym o 

godz. 9 rano rozpocznie się 
sensacyjny proces znanego w 
naszem mieście b. zastępcy no­
tariusza p.. Włodzimierza Dąb­
rowskiego, który następnie zaj­
mował szereg odpowiedzialnych 
stanowisk w życiu spolecznem. 

Dąbrowski oskarżony jest o 
uprawianie w latach 1920-29 
działalności komunistycznej, O-
bradom przewodniczyć będzie 

Śmiertelna 
bójka 

W osadzie Trzcianne obok 
kościoła wynikła bójka pomię­
dzy braćmi Sienkiewiczami, a 
braćmi Bujnowskimi. Podczas 
bójki Józef Sienkiewicz uderzył 
nożem w piersi Władysława 
Bujnowskiego. Bujnowski po 
kilku minutach zmarł. 

KOMUNIKAT. 

W sobotę dnia 17 maja o go­
dzinie 8 rano w kościele Sw. 
Rocha odprawione zostanie ma­
jowe nabożeństwo na intencję 
p. p. Szoferów. 

Zawiadomienie 
3 Okręgowe Szefostwo Bu­

downictwa Grodno zawiada­
mia, że w dniu 22 maja 1930 r. 
godz. 10-ta odbędzie się prze­
targ nieograniczony na remon­
ty główne koszar w Grodnie, 
Wilnie i Białymstoku. 

Szczegółowe ogłoszenie u-
każe się w „Polsce Zbrojnej" 

3 Okriiołi Izifiitn Mmictti 
L. dz. 2948 Bud. 

Makulatura 
(•tire gazety) 

do sprzedania na wagą 
W i a d o m o ś ć 

w Administracji „Dziennika" 

Dr.M.Kanel 
Ckirrtf uiirfizii, ikim I slnls. 

Przyjmuje od godz. 9—1 1 od 5—8. 
Kobiety od godz. 4—5 p.p. 

•I. HlMH.wto. 17 fputer) UL MJ, 

Erezes Sądu Okręgowego p. 
eon Zubelewicz, sędziami-wo-

tantami będą sędziowie: Nowo­
sielski i Kownacki. 

Oskarżać będzie wiceproku­
rator Gielniowski, obronę wno­
sić będzie adw, Wacław Za­
czyński, protokułować—apl. są­
dowy Krzywiec. Sprawa potrwa 
kilka dni. 

watnych do „Zwierzyńca". Wy­
ruszenie ze szkół o godz. 14-ej. 

W „Zwierzyńcu" zabawy i 
rozrywki, połączone z posiłkiem. 

O godz. 7 min. 45—wymarsz 
ze „Zwierzyńca", pochód z lam­
pionami przez miasto ulicami: 
S-to Jariską, Mickiewicza, Dzie­
dziniec Województwa, Kiliń­
skiego, Rynek Kościuszki — 
wspólny śpiew — rozwiązanie 
pochodu. 

Podczas pochodu będą przy­
grywały orkiestry. 

28/V. Odczyty prelegentek 
z Warszawy w „Palace"-Te-
atrze o godz. 5-ej. 

29 V. Przedstawienie dzie­
cinne o godz. 4-ej m. 30 z za­

gajeniem, wygłoszonem przez 
p. prof. Młyńskiego.-

Program urozmaicony. 
Zabawa ogrodowa z atrakc­

jami. 
31, V. Zebrania rodzicielskie 

w szkołach powsz. publicznych 
i pryw. z odczytami, wygło-
szonemi przez lekarzy szkol­
nych, względnie nauczycieli, o 
godz. 18-ej. 

l'VI. Bezpłatne przedstawie­
nie dziecinne w „Palace-Teat-
rze" o godz. 4-ej z przemówie­
niem p. prof. Młyńskiego. 

Program urozmaicony. 
Zabawa Ogrodowa w/g opra­

cowanego programu przez od­
dział rozrywkowy. 

Zolla z Gulbińskicl. Bobowska 
zmarła dnia 14 maja 19*0 r. w Warszawie 

Pogrzeb dnia 17-go maja o dziesiątej godzinie rano 
kościoła św. Wincentego na Brudnie na cmentarz 

[ miejscowy. 
O czem zawiadamia Przyjaciół i Znajomych 

R O D Z I N A . 

Kainie, gdzie twoi brat? 
W tych dniach na gruntach I zwjokL 

wsi Ostrówki gm. Zabłudów 
pasąca się-trzoda chlewna wy­
kopała walizę z garderobą, jak 
stwierdzono należącą do Jana 
Romanowicza, który w dniu 5 
września r.ub. zaginął bez wie­
ści, o czem już pisaliśmy. Po 
mozolnem dochodzeniu władze 
policyjne ustaliły, że Jana Ro­
manowicza zabił rodzony brat 
Jakób, który następnie zwłoki 
zakopał w polu w pobliżu wsi. 
Zabójca przyznał się do winy 
i wskazał miejsce, gdzie ukrył 

DŹWIĘKOWE KINO 

.APOULO' ] 
POCZBMźolP,PtIP| 

CENY MIEJSC 0 0 1-» 
NIEZWYKŁA UCZTA 
WZROKOWA I SŁUCHOWA 

CUD TECHNIKI, TRIUMF GENJUSZU LUDZKIEGO 
podały sobie dłonie, aby stworzyć 

GIGANTYCZNE ARCYDZIEŁO DRAMATYCZNE p. Ł 

BUŁĘ 
CIENIE 
Rewelacyjny film dźwiękowo-śpiewny, zakrojony! 
na olbrzymią niespotykaną dotąd skalę 
W rolach, głównych: 

RAQUEb TORRESI 
i F10HTE BbUE 
Reżyserował W. VAN DYKA twórca filmu „PO-1 

GANIN". Film „Białe Cienie" wytwórni „Mefcro-Goldwyn-1 
Mayer" stanowi epokę w dziejach kinem, dźwiękowej i niemej | 

P O N A D T O : 

REWELACYJNE DODATKI DZWIĘKOWO-SPIEWNE 

Tlo zabójstwa — zatarg ma­
jątkowy. 

Komunikat 
Zarząd Biał. Oddziału Pol­

skiego Czerwonego Krzyża ni-
niejszem składa serdeczne po­
dziękowanie mec. Leonardowi 
Cellarjusowi za łaskawą ofiarę 
złotych 300 — złożoną na rzecz 
Oddziału. 

PIEGI 
Ż O t T C PLAMY, 

OPALENIZNĘ 
tóUWPOOGWRtMCM 

APTEKAMI A 
JANA GADEBUSC11A 
„AXELA" KREM 

St.tMf.v-lt. 2.50 
3 L . 0 U Ż T - I Ł 4 . 5 0 

AKELA" MYDU> 
lSzt. - Zt. f.IS 
Sur., ze . J . 5 1 

90 NABYCIA W SKŁADACH APTECZNYCH 
ATtEMCH I PERFUMEPJACH . 

WSZYSCY 
muszą zobaczyć I usłyszeć 

niezrównane arcydzieło 
FENOMENALNEGO 

ŚPIEWAKA AMERYKI 

Ab 
JOLSONA 
który zachwyca i wzrusza do 
łez w dźwiękowo-śpiewnym 

i mówionym filmie p. t. 

„ŚPIEWAJĄCY 
BŁAZEN" 

ekran mówi, śpiewa, 
płaczę i śmieje się. 

— NAD PROGRAM — 
d o d a t k i d ź w i ę k o w e . 

CENYf. MitiS,i.Si\10m 

29/V—1/VI. Loteria Fantowa 
przed „Zjednoczeniem". , 

19/V i 1/VI. Zbiórki uliczne" 
UWAGA: We wszystkich u-

roczystościach „Tygodnia Dziec­
ka" biorą udział szkoły powsz. 
publiczne i prywatne oraz niż­
sze klasy szkół średnich. 

Kradzież w „Zjednoczeniu" 
— Złodzieje w t a T g n ę l i do 

sklepu Spółdz. „Zjednoczenie" 
przy ul. Lipowej 49, skąd skradli 
różnych towarów kolonialnych 
na zł. 647. ' 

Ofiara. 
Ks. Dziekan Chodyko złożył 

zł. 50 na nagrobek dla ś. p. 
Księdza Renę Macault. 

W dniu 6 bm. w wzmiance 
p. t. „Odcinek samobójstw" po­
daliśmy, iż na torze kolejowym 
szlaku Białystok—Wołkowysk 
pociąg przejechał mężczyznę, 
który nie posiadał przy sobie 
żadnych dokumentów, wobec 
czego nie udało się ustalić jego 
tożsamości. 

Obecnie, okazuje się, że przy­
puszczenia ojca były słuszne, 
gdyż władze policyjne na pod­
stawie przeprowadzonego do­
chodzenia ustaliły, iż przeje­
chany jest właśnie synem Pa­
sy nczuka. 

Komunikat 

Zarząd Związku Zawodowe­
go Pracowników Umysłowych 
w Białymstoku, podaje do wia­
domości wszystkich pracowni­
ków umysłowych na terenie 
miasta i województwa Biało-' 
stockiego, że w dalszym ciągu 
przyjmuje zapisy na członków 
iw sekretariacie związku przy 
ul. Kilińskiego 16 (lokaL Pol­
skiego T-wa Emigracyjnego) w 
godz. od 18 do 19.1 

Zawiadamia, się że jednocze­
śnie Sekretariat udziela bez­
płatnie wszelkich porad doty­
czących ustawodawstwa pra­
cowników umysłowych, . 

Zarząd. 

Gościnne występy Anny Jakubowicz 
Od kilku tygodni w teatrze 

„Palące" występuje z bogatym 
repertuarem wileński zespół ży­
dowski. Obecnie została zaan­
gażowana znana amerykańska 
artystka subretka p. Anna Ja­
kubowicz. Dziś rozpoczną się 
gościnne występy amerykanki. 

Odegrana będzie po raz pierw­
szy w Białymstoku operetka 
„wesele amerykańskie" z p. Ja­
kubowicz w roli tytułowej. Ba­
let i wystawa operetki—bez za­
rzutu. W Warszawie i Łodzi 
„Wesele amerykańskie" cieszy 
się niesłabnącem powodzeniem. 

Ogłoszenie. 
Magistrat m. Wasilkowa ogłasza niniejszem, że w dniu 

30 maja 1930 r. o godz. 12-ej w lokalu tegoż Magistratu 
odbędzie się za pomocą ofert pisemnych publiczny przetarg 
na następujące roboty drogowe: 

1) ułożenie chodnika, 2) ułożenie krytego rynsztoku 
i 3) zabrukowanie ulicy Kościuszki. 

Przed rozpoczęciem przetargu reflektanci winni złożyć 
wadium w wysokości 5°/o zaoferowanej przez nich sumy. 
Oferty należy wnosić najpóźniej do godz. 10 rano 30 maja 
1930 r. w zapieczętowanych i zalakowanych kopertach za­
opatrzonych napisami: „Oferta do przetargu w dniu 30 maja 
1930 r. na miejskie roboty drogowe w m. Wasilkowie". 

Szczegółowych informacji dotyczących wspomnianych 
robót udzieli Magistrat w W a s i l k o w i e w godzinach 
urzędowych. 

Burmistrz: (—) fi. Godlewski. 

PAŃSTWOWY MONOPOL 
SPIRYTUSOWY 

. Od d u ł a 7 m a ł a 1 9 3 0 r.' 
v obowiązują następujące ceny 

detaliczne wyrobów monopolowych 

WÓDKI CZYSTE 
w butelkach pojemn. L. Vi V* Vi 

Z t o t y c K 

ZWYKŁA 
40* 6— 3,20 1,80 
45° 6,60 3,50 1,90 

WYBOROWA 
40° 6,90 3,70 2 — 
45° 7,60 4,— 2,20 

LUKSUSOWA 
45° 10,40 5,50 — 

SPIRYTUS 
na cele lecznicze i domowe 95° 14,50 7,50 4,—j 

DENATURAT 
(spirytus skażony) 92° 1,60 0 3 5 — rdi.it h OD h O L U C J C U W I 

KOWALSKINA 
fj£ USUWA NAJSILNIEJSZE m 

W&L SOLE GŁOWY ® 

Dr. J. WALEWSKI 
CtirUf niirfim, tUm I iiuertttiii 
Przyjmuje rano 1 od 4—8 w. Kobiety 
4—5 pp.Wniedziele i święta od 4—6 pp. 

lUltrtlwUHl<i.3TiltlHl-4l 

Czytajcie „Dziennik" 

Zgubiono książkę 
wojaków*, wyda­

ną przez PKU. Bla-
tyłtok sa imię. An­
drzeja, a, Staniala-
wa, Pawliny, roczn. 
1894. zaa. Wołody­
jowskiego 4 w Bia­
łymstoku. oraz wy­
ciąg z kalaj ludno­
ści, wydany przez 
Urząd Gminy Pot­
worów, z. Radom­
skiej na imię tegoż. 

Agenci loaowi 
zgłaszajcie tię 

do hotelu „Ritz". 
pokój 301 w piątek 
i sobotę ad godz. 
10-ej do 1-ej i od 
3—7 Generalny szef 
organizacji Lombar­
dowego B a n k u 
Lwów. 
I"ln wynajęcia na 
U U ,ezon letni 2 
pokoju i kuchnia od 
dn. 1 czerwca r. b. 
Czarna-Wieś T. Le­
wicki. 

Spnadajaaif nie­
drogo bilard. Za­

błudów dom Nr. 62, 
Szelęgowicz Wiktor. 

Zgubiono dowód 
osobisty, wyda­

ny przez Starostwo-
Białostockie na imię 
L i z y Kowalskiej, 
zam. Białystok. Ku-
piecka 27. 

Zgubiono k a r t ę 
zdrowia, wydaną 

firzez Magistrat Bia-
ostocki na imię Sta­

nisławy MUuskicj, 
zam. Białystok, Dą-
browskiego 2. 

Zgubiono książkę 
wojskową wyda­

ną przez P. K. V. 
Białystok aa imię 
Michała s.Józefa Ko 
ściukiewicza, roczn. 
1906, zam. folwark' 
Tylwickle, gm. Za-' 
błudów. 

Zgubiono dowód 
o s o b i s t y 

N 1766141195 wyd. 
przez Starostwo Bia 
łostockie na imię 
NachmanaGroberta 
zam. w Zabłudowie. 

Zgubiono książkę 
wojskową, wy­

daną przez P. K. U. 
Wołkowysk na imię 
Wiktora, s. Anto­
niego. R y t k i e ł a. 
roczn. 1903, zam. 
Białystok. Spacero­
wa 3. 

rw«v^lJH ni^ffiF '' M , i e i 8 c o w a z dostarczeniem do domu — Zł. 5, — zamiejscowa wraz z przesyłką — Zł. 5 gr. 50, — zagraniczna — Zł. 9. 
. . u °«F~SZENi za wiersz milimetrowy—szerokość szpalty redakc. w tekście na 4 stronie—70 groszy, zwyczajna połowa szpalty redakc—25 gr., drobne aa wyraz 20 gr. Układ ogłoszeń 
n-szpaltowy. £a terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada. Na Zasadzie uchwał Zjazdu Prasy Prowinc. wszystkie komunikaty instykucyj prywat, i społecz. w kronice podlegają opłacie 

Wydawca 1 redaktor odpowiedzialny: MARJA LUBHEWICZOWA. PoMrfe Zakłady Graficzne .Dziennik Białostocki"' Legionowa 1, Telef. Nr. 11 (dodatkowy) 

http://St.tMf.v-lt
http://rdi.it

